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Z Rady państwa. 


(Talegr. „N. Refermy,„). * 
; Wiedeń, 26 lipca. 


Na wczorajszem posiedzeniu Rady państwa 
przy pierwszem czytaniu ustawy bankowej pos. 
Kramarz podniósł brak równouprawnienia 
Czechów w zarządzie bankowym i przewagę ję 
zyka niemieckiego w stosunkach wewnętrznych 
i na banknotach. Po przemowie generalnego 
mowcy „contra“ pos. Choc a, gen. mowca „pro“ 
pos. Stólzl zrzekł się głosu, poczem przedłoże- 


nie bankowe przekazano komisyi. 


0 mięso argentyńskie. 


Następnie zabrał głos prezydent gabinetu bar. 
„Gautsch i odpowiedział w mowie, trwającej 
przeszło trzy kwadranso, na interpelacyę pos. 
Stólzla i tow. w sprawie mięsa argen- 


tyńskiego. 
Mowa bar. Gautscha. 

Bar. Gautsch stwierdził na wstępie, że za- 
sadnicze postanowienia o obrocie bydłem, mię- 
sem i innymi surowymi produktami zwierzęcy- 
mi wewnątrz wspólnego obszaru cłowego unor- 
mowane są w art. 20 traktatu ugodowego, któ- 
ry także zawiera szczegóły przeprowadzonych 
układów z rządem węgierskim. Premier wska- 
zał, że te szczegóły wykonawcze zawarte są 
w motywach operatu ugoduwego i parlamen- 
towi były przedłożone. W komisyi ugo- 
dowej przeprowadzono o nich dysknusyę, a także 
odbyło się nad niemi formalne głosowanie. 
Art. 20, wraz z tymi szczegółami wykonaw- 
Czymi, został też rzeczywiście uchwa- 

ony przez parlament i niema żadnej 
wątpliwości co do ważności tych posta: 
nowień. Art, 20 postanawia więc, że dla 
wstrzymania importu i przewozu zwierząt, mię- 
8a 1 zwierzęcych produktów surowych z państw, 
z których import i przewóz połączony jest z we- 


terynaryjnem niebezpieczeństwem, postępuje się | 


równomiernie. Z tego więc wynika, -że żadne 
zobn państw bez zgody dragiego nie 
może importować mięsa zagranicz- 
nego ani produktów zwierzęcych z państw, 
pod względem weterynaryjno-poli- 
cyjnym niepewnych. Prezydent gabinetu 
wskazał dalej na to, że postanowienie to zresztą 
nie jest nowe i także już przedtem istniało. 

Aby wszelkim nieporozumieniom zapobiedz, 
z powodu wiadomości o jakiejś tajnej umo- 
w le, prezydent ministrów odczytał także dalszy 
ustęp tych postanowień, w którym powiedziano, 
Że w razie różnicy zdań w tych wypad- 
kach, ma być nznane zdanie tego rzą- 
du, który jest za ostrzejszem postę- 
powaniem. Co się tyczy umowy z dnia 16 
marca 1909, to nie ma ona nic do czynienia z 
importem mięga argentyńskiego i zawiera jedy- 
nie postanowienia programu rokowań z 
państwami bałkańskiemi. Jest natural- 
nem, że ten program musi być utrzymany w ta- 
jemnicy. 

Następnie bar. Gautsch dał wyjaśnienia w. 
sprawie dotychczasowych rokowań, 
przeprowadzonych z rządem węgierskim. — Ze 
względu na ważność tej sprawy prezydent ga: 
binetn przed kilku dniami zwrócił się z prośbą 
do rządu węgierskiego o dopuszczenie dal- 
szej ilości mięsa argentyńskiego. — 
W najbliższych dniach odbędą się rokowa- 
nia ustne z rządem węgierskim. Z tego, co 
powiedziałem — mówił bar. Gautsch — Izba 
może się przekonać, że zarzuty, podniesione 
przeciw byłym ministrom, są niesłu- 
szne. W szczególności stwierdził premier, że 
dr Weiskirchner postępował w tej spra- 
wie w zupełnem poroznmienin z Radą ministrów. 

Premier opisał następnie dotychczasowe do- 
Świadczenia, poczynione z mięsem argentyń- 
skiem i wskazał na-to, że sprzedaż tego mięsa 
zwłaszcza w Wiedniu, natrafiła na trudności, 
ponieważ jakość mięsa nie odpowiada- 
ła smakowi ludności wiedeńskiej i do 
dziś jeszcze leży 327 tonn mięsa ar- 
gentyńskiego niesprzedanych, a da- 
lej 54 tonn wysłano do Szwajcaryi, zaś 232 
odesłano z powrotem do Tryestu. — (Okrzyki: 
Słuchajcie, słuchajcie). Mowca oświadczył, że 
rząd nie może się zgodzić na zniesienie obo- 
wiązku deklaracyjnego co do proweniency! mig- 
sa, gdyż nie można publiczności wprowadzać w 
błąd. 

Prezydent ministrów wykazywal dalej, że im- 
port mięsa argentyńskiegło nie wpły- 
nął na ceny, nie można więc powiedzieć, aby 
ten import przyniósł szkodę dla interesów rol- 
niczych. Bez szkody więc dla rolników 
byłby możliwy dalszy import z za- 
granicy, dla zaspokojenia potrzeb konsumen- 
tów i rząd będzie się starał usunąć tę ano- 
malię, żeby sprowadzać zamorskie mięso z da- 
leka, gdy się ma źródła w bliskości. Także w 
tym kierunku będą prowadzone rokowania z 
Węgrami. Bar. Gautsch podniósł następnie ko- 
nieczność podniesienia swojskiej 
hodowli bydła i wskazał na zarządzenia 
rządu w tym kierunku; podniósł, że także w 
Galicyi i na Bukowinie, w tych skła- 
dach mięsa, udało się ostatnio utworzyć To- 
warzystwa dla związkowego handlu 
bydłem z ograniczoną poręką. Twa te prócz 
sprzedaży bydła do Wiednia która co 
do świń jest już bardzo wielka, mają 
także przystąpić do przedsięwzię- 
cia bicia bydła i transportu mięsa 
do Wiednia i innych miejsce konsum- 
cyjnych. Jest nadzieja, że następstwa tych 
starań o podniesienie hodowli i organizacyi han- 
dlu bydłem wkrótce się okażą. Podniósł wresz- 
ðe konieczność decentralizacyi sprze- 
daży mięsa, 


3. — Telefon Redakcyi i Admi- 


żek taryfowych na mięso pod warnnkiem, że 


odbiera gratulacye). 
0 zajścia w Drohobyczu. 


nagłe w sprawie drohobyckiej. 


odnoszących się do użycia broni, po- 


postanowień o zakładaniu kajdan. Prezydent o- 
świadczył, że , wszystkie wnioski będą razem 
traktowane, t.j. wnioski Bilińskiego i tow., 
Diamanda i tow, Breitera, Strauch e- 
ra, Wityka i tow. Dniestrzańskiego i 
tow, Kuryłowicza i tow, Trylowskie- 
go i tow. Pierwszy zabrał głos dr Biliński. 


Mowa Bilińskiego. 


Poseł Biliński przemówił w te słowa: 
Szczera radość, jakiej doznawał każdy zwolen- 
nik parlamentu z okazyi przebiegu nowych wy- 
borów, bo nowa Izba mogła być zasiloną wybi- 
tnemi siłami, zamąconą została wypadkami dro- 
hobyckiemi. Jesteśmy przyzwyczajeni do pew- 
nych, daleko idących nieprzyjemności, do nie- 
pokojów w czasia wyborów, ale żeby z okazyi 
wyboru płynąć miała krew, tego nikt z nas nie 
przewidywał i fakt ten całą ludność Austryi, a 
zwłaszcza naszego kraju, napełnił przerażeniem. 
Jesteśmy dziś jeszcze pod wrażeniem straszne- 
go nieszczęścia, mimo, że ofiary znajdują się 
w grobie. Pod wrażeniem tego uczucia 
i z tego stanowiska zglłosiliśmy nasz 
wniosek, aby odpowiednia kara została wy- 
mierzeną 

Po każdej publicznej katastrofie szuka sią 
winnego+W tejchwiłki nie możemy wska- 
zać winnych, ale mógłbym powiedzieć, że są 
pewne osobistości i korporacye, które z góry 
przedstawić można jako niewinne. Przedewszyst.- 
kiem nieszczęśliwe ofiary, dzieci i kobiety, któ- 
re przypadkowo stały na placu, gdy strzały 
padły. Niemniej niewinnym jest b. poseł 
ikandydat, który natychmiast, gdy się nie 
szczęście stało, uzyskany ze znaczną większo- 
ścią mandat złożył i przez to w każdym razie 
znacznie poparł przeprowadzenie gruntownego 
śledztwa. = 

Niewinnym dalej, co przedewszystkiem muszę 
podkreślić, jest kraj, nieszczęśliwy kraj, który 
opłakuje śmierć wielu obywateli, a narażony 
jest nu generalizacyę z powodu wypadków dro- 
hobyckich. Spodziewamy się, że w tej Izbie nie 
będzie on narażony na takie niebezpieczsństwo, 
aby mówiono ogólnie: „Wybory galicyjskie“. 
(Oklaski u Polaków). 

Stoimy na stanowisku: Kto jest 
winny, musi wykazać śledztwo: czy 
agitatorzy, czy wprowadzeni w błąd zastępcy 
ludu, czy lokalne organa gminne, lokalne poli- 
tyczne władze, czy organa zarządu wojskowe- 
go. To zbadać jest poza moją sferą, a tem 
mniej nie mam prawa, ani jestem w stanie 
wyrokować. To jest powód, dla którego zg ła- 
szumy wniosek o śledztwoi badania. 
żądamy sprawiedliwego, niezawisłego i bez- 
względnego śledztwa (Żywe oklaski u Pola- 
ków), bez względu, © kogo chodzi; aby winni, 
bez względu “na osobę, zostali tak ukarani, 
jak tego ustawa wymaga (Oklaski u Polaków); 
aby dla ofiar nieszczęśliwych państwo pospie- 
szyło z pełnem odszkodowaniem. Proszę, bądź- 
cie panowie przekonani, że my zupełnie odczu- 
wamy całą powagą nieszczęścia. Z tem nie- 
szczęściem musimy się identyfikować, ale pro- 
szę, aby nam oszczędzono, ażeby nieszczęśliwy 
kraj jeszcze moralnie był obciążony (Żywe po: 
takiwania u Polaków). Z tem ograniczeniem 
powtarzam apel do pp. kolegów, aby szli za 
mną w tym kierunku; jesteśmy za najestrzej- 
szemi zarządzeniami, aby państwo nie docze- 
kało się drugi raz tego, co się stało w Dro- 
hobyczu (Żywe oklaski u Polaków). 


Mowa Diamanda. 


Pos Diamand przedstawił obszernie sto- 
sunki polityczne i ekonomiczne w Drohobyczu, 
stwierdzając, że tam faktycznie sprawują wła- 
dze grupy kapitalistów-nafciarzy, które się 
wzajemnie zwalczają. Politycznych różnie tam 
niama. Dr Loewenstein nie miał przeciwnika 
politycznego; chodziło tylko o to, koma on bę- 
dzie służy} Za tamtejszy mord w dniu 
wyborów jest odpowiedzialny rząd, bo 
nie uczynił nic, aby wystąpić przeciw drohoby- 
ckiej mafii. św. ` 

Nastepnie mowca wystąpił ostro przeciw sta- 
roście Piątkiewiczowi. Omawiając wybory, pod- 
niósł, że w Drohobyczu po terminie reklama- 
cyjnym wpisano na listę tysiąc wyborców. — 
Urną wyborezą była skrzynia wysokości stołu. 
W dniu wyborów, gdy ludność zrzuciła dwóch 
żołnierzy z koni, porucznik ją uspokoił oświad- 
czeniem, że „nie jest takim łotrem, by kazał 
do ludzi strzelać”, Tymczasem padły strzały, 
zapowiedziane przez komisarza Łyszkowskiego, 


Premier przyrzekł udzielić na,.3 miesiące zni- 


miasta ze swojej strony zgodzą siĘ na obniże- 
nie opiat gminnych; prezydent ministrów będzie 
się starał, aby także koleje prywatne udzielily 
ulg taryfowych. To samo dotyczy drożyzny mło- 
ka. Wskazawszy na urządzenia wagonów z chło- 
dniami, zaznaczył dalej prezydent ministrów, że 
zniżxi taryfowe dla paszy, w ostatnich czasach 
w pewnych okolicach przyznane, będą dalej ob- 
niżone, podniósł konieczność lepszej organiza- 
cyl targów I aprowizacyi wielkich miast. Or- 
ganizacye dotychczasowe wcale nia odpowiada- 
ją stosunkom i nowożytnym potrzebom. Rząd 
wszystko uczyni, aby w tej ważnej sprawie 
spełnić swój obowiązek. (Żywe oklaski, minister 


Wkońcu weszły na porządek dzienny wnioski 


Prezydent Izby pos. Sylwester zawiadomił, 
że także poseł Trylowski zgłosił wniosek w 
sprawie drohobyckiej, wzywający rząd 
do rewizy i wszystkich postanowień, 


sługiwania się wojskiem i żandarmeryą, zmiany 


sobie ślubną suknię, 


bycza. 


napiątnować wiekszą 


strów razem z nimi“, 


wyboru do komisyi bankowej. 


żenie rządu o traktat handlowy z Czarnogórą, 
które odesłano do komisyi gospodarczej. 

Wśród wpływów jest wniosek p. Oleśnic- 
kiego o ustanowienie minimum egzystencyi 
dla właścicieli realności włościańskich i p. Wi- 
tyka o zaprowadzenie równego, tajnego, po- 
wszechnego i bezpośredniego prawa głosowania 
do Sejmów i 8-godzinny dzień pracy w przemy- 
śle naftowym. r i 

Następne posiedzenie dziś o godz. 10 rano; 
na porządku dziennym wybory do komisyj i 
pierwsze czytanie wniosków, odnoszą- 
cych się do drożyzny mięsa. 


Konferencya przewodn. klubów. 


Wiedeń. Wczoraj odbyta sią konferencya prze- 
wodniczących klubów, na której z wielu stron 
podniesiono konieczność przyspiesze* 
nia prac Izby z powodu gorąca 1 nie- 
możliwości przewlekania obrad do przyszłego ty- 
godnia. - JP: 

Pos. Seitz domagał sie, aby Izba załatwiła 
wnioski o postawienie poprzedniego 
gabinetu w stan oskarżenia. 


Z komisyi bankowej. 

Wiedeń. Kamisya bankowa wybrała przewodni- 
czącym p. Laginję, a jednym z zastępców przew. 
dra Kolischera. Referentem dła Izby wybrany 
pos. Koranda. 


Dziennikarze u prezydanła izby. 


Wiedeń. Syndykat sprawozdawców dziennikar 
skich parlamentarnych ze. wszystkich krajów udał 
się wczoraj do prez. Izby Sylwestra. Najstarszy 
wiekiem red. Singer powitał prezydenta, który 
serdecznie dziękował i podniósł znaczenie prasy. 


Deputacya rektorów w parlamencie. 


Wiedeń. Wczoraj zjawiła się w parlamencie de- 
putucya roktorów politechnik z Wiednia i Pragi, 
oraz deputacya konferencji rektorów, która wrę- 
czyła przywółcom stronnictw memoryał z żądaniem 
polepszenia płac.  Deputacya żąda w memoryale, 
aby w drodze! pożyczki 100 milionów uzyskano 
środki dla lepszego wyposażenia uniwersytetów, k 


Deputacya z Oświęcimia w Wiedniu. 


Wiedeń. Wczoraj przybyła ta deputacya m. O- 
święcimia, złożona «= burmistrza Mayzla, radne- 
go Orłowskiego i sekretarza galicyjskiego 
Związku fabrycznego Schenkera w sprawie 
budowy kanału wewnętrzno-galicyj. 
skiego. Depntacya, prowadzona przez posła Ła- 
zarskiego, przedstawiia się prezesowi Bilińskie- 
mu, ministrowi dla Galicyi Zaleskiemu i pos. Kę- 
dziorowi, oraz konferowała z wielu członkami Ko- 
ła. Chodzi o to, aby miasto Oświęcim przy wyty- 
czumiu trasy zachodniego skrzydła kanała galicyj- 
skiego nie zostało pominięte, —  przyczem wzięto 
pod szczególną rozwagę uwzględnienie inte- 
resów zagłębia krakowskiego i kopalni 
węgla, położonych w powiatach politycznych: chrza- 
nowskim I oświęcimskim, a zwłaszczu kopalni wę- 
gla w Brzeszczach i Jaworznie, Wszystkie czynni- 
ki miarodajne przyrzekły najsilniejsze poparcie. — 
W konferencyach brał udział dr Rapaport imiş- 
niem kopalni w Brzeszczach. : 

Deputacya poruszyła też inne sprawy, jak budo- 
wę mostu na Sole i bndowę dworca kolejowego w 
Oświęcimiu, 


Z Koła poiskieyo. 


(Telegr. „N. Reformy“). 


Wiedeń, 26 lipca. 

Prezydyum Koła polskiego zerwało nareszcie 
ze systemem nieinformowania prasy polskiej © 
naradach Koła i o wczorajszem posiedzeniu ro- 
zesłało komunikat. Witamy tę innowację z u- 
znaniem. 

Komunikat ten brzmi, jak następuje: 

Na początku wczorajszego posiedzenia Koła 
polskiego prezes dr Biliński poświęcił gorą* 
ce wspomnienie pośmiertne zmarłemn polityka: 
wl i poecie Józefowi Kościelskiemu, 

Na życzenie p. Buzka stwierdzono, że Koło 
uchwaliło następujący wniosek tegoż posła: 
„W sprawie bankowej Koło polskie oświadcza, 
że będzie głosowało za przedłożeniem bankowem 
pod warunkiem, że w Izbie posłów zabezpieczo- 
ną będzie w drodze ustawodawczej możliwość 
rzeczywistego głosowania w sprawie podjęcia 
wypłat w gotówce*. 

W sprawie zwalczania pryszczycy 
wybrano komisyę z 12 cztonków, w skład któ- 
rej weszli pp.: Bojko, Bomba Długosz, Kolischer, 
Lasocki, Matakiewioz, Osuchowski, Serwatow- 
ski, Skarbek, Starowieyski, Witos. Zamorski. 


niewiadomo dlaczego. Zginęła między innymi 
dziewczyna, która wracała od krawca, niosąc 


Mowca domagał się ustawy, regulującej licz- 
bę i urządzenia lokali wyborczych i ustawy, 
czyniącej odpowiedzialnymi urzędników i pań- 
stwo za szkody, powstałe z powodu nielegal- 
nych czynów urzędowych, oraz wybrania ko- 
misyi, któraby się zajęła wyborem w Droho- 
Zarzuciwszy, -że Galicya jest specyal- 
nym terenem nadużyć wyborczych, zakończył 
pos. Diamand mowę swą słowami: „Musi się 
część Koła 
polskiego, jako zbrodniarzy, a min i- 


Na tem obrady przerwano, poczem dokonano 


Odczytano wpływy, między innemi przedło- 


-Rok XXX. 


siódmy mandat zostawiło 
Kołu. 


daty do każdej wielkiej komisyi. 


pos. Stapińskiego. 

następujących posłów: 

włcz, Ptaś, Ruebenbauer. 

Lasocki, Rauch, Starowieyski, Wysocki. 
Rychlik, Zamorski. 

cki, Steinhaus, Tertil, Witos, Zieleniewski. 


Lasocki, "Serwatowski. 

Komisya prawnicza: 
wicz, Steinnans. 

Komisya przemysłowa: Angerman, Długosz, 
Gall, Goetz, Halban, Śliwiński, Stesłowicz. ~ 

Komisya dla spraw urzędników państwo- 
wych: Bomba, Gall, German, Lisiewicz, Matakie- 
wicz, Osuchowski, Rusin. HH 4 

Komisya dla spraw narodowościowych: 
Bozok, Jaworski, Kleski, Lasocki, Michejda, Śre- 
dniawski, Starowieyski, 

Komisya bośniacka: Abrahamowicz, German, 
Gótz, Jabłoński, Jachowicz, Tetmajer. 

Komisja dla spr. oddłużenia gruntów: 
Banaś, Gołuchowski, Ruebenbaner, Zamorski. 

Komisya konstytucyjna: Bojko, Dębski, Ger- 
man, Zamorski, 

Komisya rolnicza: Baworowski, Dlugosz, Kle- 
ski, Myjak, Rey, Serwatowski, Zamorski. 

Komisya petycyjna: Jachowicz, Kleski, Le- 
wieki, Osuchowski, 

Komisya sanitarna: Bis, Gołuchowski, Śli- 
wiński, Zamorski, 

Komisya gospodarstwa społecznego: 
Angerman, Długosz, Halban, Lubomirski, Zarański, 
Skarbek, Zieleniewski. 

Komisya budżetowa: Angerman, Głąbiński, 
Kędzior, Kolischer, Korytowski, Leo, Rosner. 

Komisya kolejowa: Biały, Gall, Lubomirski, 
Osuchowski, Rauch, Rey, Wróbel. 

Komisja ubezpieczenia społecznego: 
Biały, Buzek, Jachowicz, OQzuchowski, Serwatow- 
ski, Sredniawski, Stesłowicz. 

Komisya skarbowa: Abrahamowicz, Gross, Ko- 
rytowski, Kubik, Leo, Rey, Skarbek. 

Komisya socyalno-polityczna: Czaykow- 
ski, Jaworski, Lasocki, łyszczarz, Skarbek, Siwiń- 
ski, Zarański, 

Komisya wojskowa: Biały, Bomba, German, 
Haller, Leo, Tertil, Wysocki. l 

Komisya szkolna: Angerman, Halban, Lubo- 
mirski, Rychlik, Starowieyski, Tetmajer, Zamorski. 

Komisya prasowa: Lisiewicz, Ptaś, Rosner, 
Tetmajer. 

Komisya regulaminowa: German, Jabłoński, 
Jaworski, Rnebenbaner. 

Komisya należytości skarbowej: Czay- 
kowski, Łazarski, Ptaś, Śmiłowski. 

Komisya podatkowa: Gołuchowski, 
Leo, Matakiewicz, Ptaś, Witos, Wróbel. 

Po dokonaniu wyborów zaproponowano ze 
strony dwóch frakcyj Koła zrzeczenie się 1 
mandatu do komisyi wojskowej na rzecz dra 
Kozłowskiego. g 

Dr Kozłowski propozycyi tej nie przyjął z 
powodu, ża w tym wypadku musiałby się sto- 
sować do stanowiska grupy rezygnującej. Mógł: 
by przyjąć wybór tylko z całego Koła. ; 

Na wniosek dra Korytowskiego odroczono 
dyskusyę polityczną do najbliższego po- 
siedzenia Koła. | ©- 


Banaś, Lasocki, Lisio- 


Gross, 


0 pragmatykę służbową. 
(Tel. „N. Reformy". 


Praga. Związek czeskich urzędników poczto- 
wych zwrócił sią telefonicznie do posłów cze- 
skich z prośbą, aby ze względu na wielką 
drożyznęizłe położenie urzędników 
pocztowych, starali się by rząd jeszcze 
w obecnej sesyi przedłożył parla 
mentowi pragmatykę służbową i aby 
wybrano osobną komisyę, któraby w czasie fe- 
ryj parlamentarnych sprawa tą się zajmowała. 


Anglia przeciw Niemcom. 

Ñ (Telegr. „N: -Reformy.“) 

Londyn (Biuro Reutera). Premier Asquith, 
George i Grey konferowali wczoraj z ambasa- 
dorem angielskim w Paryżu w sprawie maro- 
kańskiej. Potem Grey udał się do króla. 

Paryż. Do „Matin“ donoszą z Londynu, że 
ambasador angielski w Paryżu zdał swemu rzą- 
dowi sprawę o rokowaniach niemiecko-francu- 
skich. Gabinet londyński stoi na stanowisku, że 
nadmierne rozszerzenie posia dłości 
niemieckich w Afryce środkowej by- 
łoby niebezpiecznem dla interesów an- 
gielskich. Francyi natomiast wolno na innym 
terenie porozumieć się z Niemcami w sprawie 
Maroka. Jeżeli chodzić będzie o niemiecki Ka- 
merun, to Anglia nie sprzeciwi się takiemu u- 
kładowi, nie życzy sobie jednak w żad- 
nym punkcie być sąsiadką Niemiec 


W sprawie ustanowienia klucza przy wybo-|w Kongo. 


rach do komisyj Izby posłów postawił pos. 


Londyn. W tutejszych kołach politycznych 


Ptaś wniosek, aby Koło polskie rozdzieliło 6 |stanowczo oświadczają się przeciw stanowisku 
mandatów do tak zwanych wielkich komisyj, Niemiec w sprąwie marokańskiej i twierdzą, że 


PrenunmarPatę przyjmuj: 


~ zamiejscową: Administraeya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe: miejscową: 
Administracya „Ńowej Reformy“. — Główna trafiks w R; - Age 

i A. Salomonowej, ul. Sławkowska 4. — Handel St. Karlińskiego, Sukiennice, Handel Fimka 

i Turka, ul. Szewska, Biuro drienników M, Hupczyca, ul, Wiślna 

1 Zamlejscewg prenumeratę i ogłószenia (inseraty) przyjmują: we Lwowie Biura dzienników: 
i A, Buchstab, nl. Karola Ludwika L 
ą mmyślu Krag. — W larosławiu A. Amster, — W Tarnowie M. Rockach. — V/ Wiedniu: Hermann 
i Groldzahmied (sprzedaż pojedynozych numerów), I Wolleeile 6. — M. Dukes Nacht.. Haasenstein 
A & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M.. Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławin). — 
! R. Mosze (także w Berlinie, Hamburgu 


„ Pos. Stapiński zawiadomił, że grupa lu- 
dowców porozumiała się z grupą polskiej de- 
mokracyi co do wspólnego desygnowania człon- 
ków komisyj; ponieważ obie grupy liczą 36 
członków, przeto obu grupom należą się 4 man- 


Po dłuższej dyskusyi odrzucono wniosek pów. 
Ptasia i przyjęto do wiadomości „oświadczenie ! 


Następnie desygnowano do komisyj izbowych 
Komisya nietykalności: Czaykowski, Lisie- 
Komisya legitymacyjna: Buzek, German, 
Komisya zapomogowa: Baworowski, Bomba, 
Komisya drożyźniama: Gross, Haller, Laso- 


Komisya weterynaryjna: Bomba, Dębski, 


-E- 


Rynku. — Agencya J. Hopcasa 


21. — 8. Sokołowski. Pasaż Hansmana 9. — W Prze: 


, Monachiam i Norymberdze). — H. Schalek (Wollteile), — 
5 W Paryżu Société Mutuelle de Publicité A. Lorotte, direoteur, Rue Rougemont l4.  * 
3 Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowsj Reformy* za opłatą od miejsoa wier- 
? sza drobnem pisnem (petit) za pierwszy zaa 20 h., va każdy następny raz po 15 b. — Wade- 


siane po 60 h, od wiersza za każdy raz. . ję 
Glosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ tabeiaryczny, eyfrowy, skomplikurany, pierwszy 


raz 40 hal. 


Załączniki du „Nowej Refurssy* (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjuuje się za Ceny 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenar eratorów. 


złożonych z 52 członków, zaś przypadający muj Niemcy postawiły Francyi żądania, których ża- 
do wyboru całemu | dne państwo, bez 


narażenia swej godności, przy: 
jąć nie może. : 

Stanowisko, zajęte przez Anglie wobec pre 
tensyi niemieckich, zaostrzyło bardzo 
znacznie sytuacyę polityczną. 


Požar w Konstantynopolu. 
'(Tel. „N. Reformy“). i 

100000 bezdomnych. — 9000 domów w pe- 

„.  rzynie. — 40 milłonów koron szkody. 

Konstantynopol. Miejsca spalona niedaleko 
Złotego Rogu przedstawiają straszny widok. 
Domy spalone były kamienne. Bezdomnych jes. 
około 50.000, którzy obozują pod gołem nie- 
bem. Policya nie ma dowodów, jakoby ogień 
był podłożony. Rozmiary katastrofy zostały spo- 
wodowane brakiem wody. . Policya aresztowała 
wiele osób. Liczbę spalonych domów obliczeją 
na 5000. 

„Konstantynopol. Wedle oficyalnych sprawo 
zdań, spłonęło 2200 domów, 300 magazynów, 
16 meczetów, dwa budynki rządowe, urząd 
sztabu generalnego, dwa klasztory, kilka szkół. 
Pożar powstał z powoda nieostroż: 
ności Persa, Mechmeda, którego aresztowa 
no. — Komitet rozdziela środki żywności. „ 

A Konstantynepol, 26 lipca. 

Według dotychczasowych dochodzeń, spłonę- 
ło tu ogołem 9000 domów. Liczba bezdom- 
nych wynosi 100.000. — Szkodę, wyrządzoną 
przez pożar, obliczają na 40 miiionów koron. 
Jak dotąd stwierdzono, w płomieniach zginęło 
40 osób. 400 policyantów jest rannych, 1100 
osób oślepło, a 20 oszalało. 

W mieście panuje ogromne przygnębienie. — 
Mimo oficyalnych zaprzeczeń, nikt nie wątpi, że 
ogień został podłażony. 


Anarchia w Persyi. 
(Tel. „N. Reformy"). 

Toheran. Parlament” uchwalił usunąć Sipah- 
dara. Oddział wojska, złożony z 900 żołnierzy 
piechoty i 200 kawaleryi wyruszył przeciw by- 
łema szachowi. 


Upały. 
. (Telegr. „N. Reformy). 

Wiedeń, W Wiedniu temperatura cią- 
gle wzrasta, to też liczba nieszczęśliwych 
wypadków jest coraz większą. Pewien kon- 
duktor tramwajowy został w czasie jazdy ra- 
żony udarem słonecznym. Przewieziono go do 
szpitala. 

Koło Mödling wybuchł elbrzymi 
łasów. 

Budapeszt. W parowym zakładzie czyszczenia 
sukien zachorowało 9 dziewcząt wsku- 
tek gorąca. W Baks jeden robotnik zmarł 
na udar słoneczny. Upał dochodzi do 52° C. 

Warszawa. Z powodu upałów daje sią tu o- 
gólnie odczuwać brak wody w wodociązach 
zwłaszcza na wyższych piętrach. 


Telegraiay 
z dnia 26 lipta. 


Berlin. Cesarz Wilielm 28 b. m. przybędzie 
do Świnemiinde na kilka dni. Przybędzie tam* 
także kanclerz. a 


Chca mieć tamie mięso z Galicyi, 

Wiedeń. Posłowie niemieccy wręczyli rządo: 
wi memoryał, żądający zniżenia taryf dla prze- 
wozu bydła i mięsa z Galicyi, celem zapobieże 
nia drożyźnie, l 


pożar 


Chorcba papleża, 
„ Rzym. o zasłabnięciu papieża donoszą: Zdaje 
Się, że papież zachorował na zapalenie gardła, 
nie grozi mu jednakże żadne niebezpieczeń- 
stwo. 


Wa wszystkie strony ślą okręty. 

Berlin. Znajdujący się obecnie w Montreal 
krążownik „Bremen“ otrzymał rozkaz udania Się 
natychmiast do Port au Prince dla ochrony nie- 
mieckich interesów w Haiti. 

Ofiary lotnictwa. 

Petersburg. Lotnik Sluzureńko, który 
z pasażerem Szymańskim wzniósł się wezo- 
raj rano, aby wykonać lot de Moskwy, spadł 


koło Carskiego Sioła. Szymański na miejscu za- 
bity, Sluzareńko złamał obie nogi. 


Cholera. 


Salonika. Cholera zawleczoną została do Dia 
kovaru. Kilka osób umarło. 


'©pera lwowska. 


„Panna z lalką" Leona Falla, 


Nowość ta należy do znanego typu wiedeń. 
skich operetek z ostatnich r Treść aka h 
mało dowcipna, zato upstrzona tłustemi dowci 
pami, ożywiającemi od czasu do czasu nudę li 
bretta, a muzyka godne zapamiętania na czag 
sezonu. który trwać może gdzieindziej 200 lub 
300 äni z rzędu, lecz u nas przez kilka zaledwo 
przedstawień. Publiczności operetkowej jest t 
nas więcej, jak operowej, ale niema u nas tego 
żywiołowego entuzyazmowania się walcami, poł 
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kami i marszami, jakie n. p. wszechwładnie pa- 
nuje w Wiedniu lab w Warszawie, u nas niema 
t. z. „wielkiego świata”. 

Może to i lepiej, bo w mniejszej mierze mv- 
żemy wziąć na siebie odpowiedzialność za pro- 
wadzenie nowoczesnej operetki, która bardzo 
odbiegła od dawnego artystycznego typu Offen- 
bachów, J. Straussów, Lecoque’ów lub Miltóckerów. 

„Panna z lalką* zawdzięczać może powodze: 
nie tylko bardzo wesołemu wykonaniu, a zwła- 
szcza bez słabych stron debiutow. — Artyści 
lwowscy starają się wykrzesać powodzenie dla 
tej słynnej nowości z p. Miłowską na czele, 
znakomitą Rozalindą, pełną humoru i tempera- 
mentu wcale „szampańskiego”. Tytułową rolę 
wykonuje p. Blumenthalówna, pokonując 
wdziękiem ruchów i szczerością gry nieśmiałość 
artystek początkujących. Mężczyźni w równej 
mierze dokładają starań do ożywienia sztuki, 
omal że nie przereklamowanej. Tymi pionierami 
wesołej muzy są pp: Zaremba, Kuligow- 
ski, Soinieki i Kalinowski również za- 
słażeni. Wyborną matką panny z lalką jest p. 
Kasprowiczowa. Dyryguje całością wytra- 
wnie p. Słomkowski. = b. w. 


Skąd brać zdolnych ludzi? 


Nikt chyba przeczyć nie będzie, że ten naród 
jest bogatszy, który posiada więcej zdolnych 
i wykształconych jednostek, Wykształcenie zaś 
narodu zależy w znpełności od stanu szkolnie- 
twa. Do dziś dnia we wszystkich prawie kra- 
jach do szkół ludowych przeważnie uczęszczają 
dzieci biednych rodziców, którzy nie mają środ- 
ków na dalsze ich kształcenie. Wśród tej boso- 
nogiej armii częstokroć znajdują się dzieci z nie- 
pospolitemi zdolnościami; wskutek niezamożno- 
ści rodziców giną one w szarej masie, gdyż w 
zaraniu swegu Życia zmuszone są pomagać ro- 
dzicom w ciężkiej pracy zarobkowej. 

W społeczeństwie uaszem coraz częściej roz- 
legają Bię utyskiwania na brak zdolnych pra- 
cowników w różnych kierunkach. Istnieją wpraw- 
dzie liczne rzesze poszukujące pracy, jednak 
z pomiędzy nich zaledwie jednostki odpowiada- 
ją wymaganiom pracodawców. Dzieje się to 
wskutek braku odpowiednich kwalifikacyi i nie- 
dostatecznego wykształcenia zawodowego oraz 
wskutek tego, że inteligencya nasza mało dba 
o powiększanie swych zastępów. Tymczasem 
my, jak zresztą każdy inny naród, mamy nie- 
wyczerpana źródło nowych sił, nowych zdolno: 
ści, a źródłem tem jest lad. 

Przykładów nietrzeba przytaczać, boć każdy 
wie dobrze, że lud nasz wydał z pośród siebie 
wiela bardzo zdoinych ludzi, a nawet niejeden 
wielki talent (Kasprowicz, Biegas i inni). Do- 
tad są to jednak wypadki dość rzadkie, ponie- 
waż społeczeństwo nasze po macoszemu trak- 
tuje sprawę dalszego kształcenia wychowańców 
szkół ludowych. 

Przyjrzyjmy się, jakie stanowisko zajmują 
inne narody wobec kwestyi, zawartej w pyta- 
niu: skąd brać zdolnych ludzi? 

W ostatnich czasach w krajach kulturalnych 
sprawę tę poruszano już niejednokrotnie. 
Pierwsi na ten temat przemówili 

czycy. 

W Niemczech próbowano sprawę tę rozstrzy- 
gnąć w sposób bardzo prosty. Zeby dać moż- 
ność kształcenia się dzieciom niezamożnych ro- 
dziców w szkołach średnich, wyznaczono na 
ten cel specyalne środEi zapomogowe tym szko- 
iom, obowiązując je do przyjmowania i kształ- 
ceaia bezpłatnie uczniów szkół ludowych, : któ- 
rzy je ukończyli z odznaczeniem. Kwestya ta 
jednak przez wyznaczenie fundnszów nie zo- 
stała załatwiona, gdyż na przeszkodzie stanął 
tn system szkolny, który należałoky gruntownie 
zmienić. 


Japoń- 


Zakład artystynzno-kamieniarski 
° i budowlany 


Józefa Kuleszy 


i naprzeciw cmentarza w Krako- 

wie, posiada wielki wybór goto- 

A wychpomników zpiasko:” »ca,gTA- 

F3 nitu | marmru, - Podejmuje sią 

wykonania grobowców w mieison 

i na srowincnyi. Telafe «59. 
4 167 0 


SALON SZTUKI 


w salach magazynu fortepianów firmy: 


B. Gabryelska 
Rynek główny 35 frzysztotery). 
Dzieła najwybitniejszych matarzy polskich. 
Salon otwarty od godziny 9—7 wieczór. 

W niedzielę i święta zamknięty. 
3971 Wstęp bezpłatny, 59 0 
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy. 


Absolwent gimn. 


doświadczony korepetytor, poszukuje 
lekcyj, guwernerki lub zajecia biuro- 
wego. Zgłoszenia pod Fr, 0. poste rest. 
Rychwałd ad Żywiec. 239 11 0 


ARTYSTYCZNE 


| skromne i wytworne 


UMEBLOWANIE 


(del Sperling 


 Ktaków, Dunajewskiego ]. 
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j | dnych 
f| wnych 


Z dnikarni Diterzakiej w Krakowie, ui. Jagiellońska 10. 


W podeszłym Wieku 


| wdowa po oficyaliście, nie mająca ża- 


Datki pod M. B. przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy*, 


"tymczasem Anglia, której system szkolny 
nie wpływa tak stanowczo na bieg życia szkol- 
nego, i w tym kierunku zrobiła wielki krok na- 

przód. 

Przy omawianiu budżetu szkolnego na rok 
1911 minister oświaty odczytał w parlamencie 
sprawozdanie za swoich czynności za rok ubie- 

ły. © i = 
£ Z budżetu oświatowego wyznaczył 610.000 
funt, ster. na zapomogi szkołom średnim, z wa- 
runkiem, ażeby przyjmowały w poczet swoich 
uczniów pewien procent wychowańców szkół lu- 
dowych, odznaczających sę wybiinemi zdolno- 
ściami i kształciiy ich bezpłatnie na rachunek 
otrzymanej zapomogi. Szkół takich w Anglii o- 
becnie jest około 900, a liczba uczących się 
w nich dzieci dosięga 158000. Prawie trzecia 
część (50.000) rekrutuje się z uczniów szkół lu- 
dowych, którzy pobierają tu nauką zupełnie bez: 
płatnie, to jednak dotyczy dzieci biedniejszych 
rodziców, zamożniejsi, jak dotąd, opłacają i to 
wysokie wpisy. Parlament z 1adością powitał 
zarządzenia ministra, umożliwiające niższym war: 
stwom, dla których dotąd zamknięte były pod- 
woje wiedzy, ' rozwinięcie zdolności i talentów, 
ażeby w przyszłości stać się pożytecznemi człon- 


hs 


| kami swego społeczeństwa. 


Anglicy wcale się nie łudzą, że z tych 50.000 
bezpłatnych uczniów większość nie przekroczy 
przeciętnego poziomu, część wykształci się na 
zdolnych pracowników w różnych kierunkach, 
lecz w tych dziesiątkach tysięcy znajdą sią jo- 
dnostki, które staną się chlubą swego narodu. 
Dlatego nie szczędzą pieniędzy na wydobycia 
talentów z niższych warstw społecznych, które 
dotąd nie stawały do współzawodnictwa w o- 
gólnym pochodzie cywilizacyjnym, 

Tak sobie radzą — gdzieindziej. 


Kromika. 
Kraków, środa 26 lipea. 

Kalendarzyk kościelny: Anny wd, i Szy- 
mona pustel. _ 

Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 4 min. 03; zachód o godz, 7 m. 30; 
długość dnia godzin 15 min, 27. 

Prognoza stacyi meteorologicznej 
w Wiedniu: Chwilami pochmarnie, burze, bar- 
dzo gorąco, niest.ła; później zmiana pogody z ob 
niżeniem się temperatury. 


Teatr miejski imienia Słowackiego: 
„Dziewczyna z lalką*, 

Teatr ludowy w parku Krakowskim: 
„Krowoderskie zuchy“. 

Salon Powszechnego Związku artystów mala- 
rzy i rzeźbiarzy (Mały Rynek l. 6 I p.) od godz. 
9—11 i od 3—6. Wstęp wolny. 

Wystawa w Tow. sztuk pięknych otwarta od 
11 do 4 po południu. 


Upał. Przez cały dzień wczorajszy prażyła nie- 
bywała spiekota mieszkańców Krakowa, Powietrze 
było dość duszne i ciężkie; ani środki ochładzają- 
ce, ani cień na plantacyach nie ?azodziły skwarn 
słonecznego. Ludzie zamykali storami okna od mie- 
szkań i w takim „cieniu“ spędzali cały dzień. — 
Wieczorem dopiero ożywiły sią planty i kawiarnie. 
Każdy spieszył na pole, by odetchnąć i bodaj trochę 
łyknąć chłodniejszego powietrza. Gorąco stało się 
najaktualniejszym przedmiotem rvzmowy. Nawet i 
ci, którzy zwykle sobie głowy nie łamią nad zmia- 
nami aury, z tęsknotą wyczekują godziny, w któ- 
rej spadnie upragniony i przez wszystkich oczeki- 
wany deszcz, W Lo y około godz. | zaczął padać 
drobny deszczyk, który jednak niezadługo ustał, 
Powietrze się trochę ochłodzito. 

Z opery lwowskiej W niedzielę 30 b. m. og. 
1/44 po poładniu odbędzie się benefńsowe przedsta- 
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środków do życia prosi Szano- 
Dobrodziei o łaskawe wsparcie. 


f Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- 
g miczny, łatwy 
f zastusować prawie we wszystkich chorobach chro- $ 
liszaje, reamatyzmy, przestarzałe ję 
$ «atary, dreszcze, zatkania, 
gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w & 


Zakład pogrzebowy „© 
DANA SZW OLET EGO 


wienie ezloków dysz opery lwowskiej. Vang bę: 
dzie ciesząca się niebywałem powodzeniem w tym 
sezonie „Mignon*,' opera w trzech aktach, a w 4 
odsłonach Ambr. Thomasa. W powyższem przedata- 
wieniu wezmą udział pp: Wanda Hendrichówna 
w tytułowej roli, którą z wielkiem powodzeniem 
śpiewała we Lwowie, p. Makusz i Sawicka. Wy- 
stęp panów Tadeusza Łowczyńskiego, Paszkowskie- 
go i Sulikowskiego. Wielce interesującem będzie 
jedyny występ p. Adama Ludwiga, profesora kra- 
kowskiego konserwatoryum, w roli Lotarjusza. 

Mamy nadzieję, że publiezność krakowska tłum- 
nie pospieszy na to przedstawienie, aby zamanife: 
stować swe uznanie dla pracy chóru lwowskiej 
opery, 

Zə statystyki m. Krakowa. Według wprawo- 
zdania miejskiego biura statystycznego ruch ludno- 
ści w miesiącu kwietniu b. r. przedstawia się, jak 
następuje: 

Małżeństw zawarto 56, urodziło się żywo 356 
(cnłopców 195, dziewcząt 161, ślubnych 266, nie- 
ślubnych 90), nieżywo 10. 

Zmarło ogółem 3432 (Krakowian 234, 
103, mężczyzn 174, koblet 168), 

Ze względu na przyczynę: śmierci największa 
stosunkowo ilość osób zmarła na gruźlicę (86), — 
następnie na choroby dróg oddechowych 70, na- 
stępnie na choroby organiczne serca zmarło 21 o- 
sób, na nowotwory 28, na dyfteryę 6, na koklnsz 
2, na szkarlatynę 9, na tyfus brzuszny 2 osoby 
IBU ad 

W kwietniu zaszło w Krakowie 140 wypadków 
zachorowań zakaźnych (nie licząc 36 obcych, le- 
czonych w szpitalach), Najwięcej grasowała sBzkar- 
latyna (40 wypadków), poważnie też szerzył się ko- 
klusz (26 wypadków), dyfterya 19, odra 13, ospi- 
ca 12. 

Zaszło 15 wypadków wodowstrętu przez poką- 
sanie, 

Samobójstw były 3 wypadki, 

Zmian w stanie posiadania realności zaszło 62, 
z czego Bl przez kontrakt kupna, 

Na targowicę miejską spędzono ogółem 7718 
sztuk bydła, z czego 2636 bydła grubego. Z tego 
sprzedano 7549 sztuk (w tem 2634 bydła gru- 
bego). 

W trzech rzeźniach miejskich zabito ogółem 
8041 sztuk bydła, w czem 1987 bydła grubego, 
3022 cieląt I 3010 trzody chlewnej. 

Echa samobójstwa dr Siisskinda. Przyczyną sa- 
mobójstwa krakowskiego lekarza w Karlsbadzie dr 
Siisskinda, jak twierdzą w kołach wtajemniczonych, 
były niepowodzenia w jego transakcyach finanso- 
wych. Mianowicie dr Süsskind przystąpił przed 
rokiem do bndowy wielkiego domn w Karlsbadzie, 
w najruchliwszym punkcie miasta, bo naprzeciw 
„Sprudla*. W jesieni ubiegłego roku rozpoczęto 
budowę tej kamienicy; budowę prowadził miejscowy 
architekt, W toku budowy zgłosił się do dr Süss- 
kinda rzekomy architekt wiedeński niejaki Róderer 
i zaproponował mu, że będzie prowadził dalszą bu- 
dowę.po cenie niższej, niż architekt karlsbadzki. 
Dr Siisskind odebrał budową dotychczasowemu przed- 
siębiorcy i oddał ją Ródererowi, przyczem wręczył 
mn weksle na kilkadziesiąt tysięcy koron, które 
tenże zeskontował W niedłogim czasie okazało 
się, że Róderer jest zwykłym osznstem, został bo- 
wiem za różne sprawki w Wiednia aresztowany. 
Dr Süsskind musiał? weksle przez siebie podpisane, 
wykupić, a budowę z powrotem powierzyć pier- 
wszemu przedsiębiorcy. 4 tych przyczyn budowa 
oczywiście się opóźniła, wskutek czego dr Süsskind 
poniósł dalsze straty, gdyż wynajął w budującym 
się domu lokal na kawiarnię, przyczem zobowiązał 
Bię dostarczyć kawiarni lokalu do pewnego, ściśle 
oznaczonego dnia, pod rygorem obowiązku zapłaty 
odszkodowania za każdy dzień zwłoki po 200 K. 
Dr Süsskind nie mógł dostarczyć lokalu na dzień 
umówiony, wskutek czego musiał płacić powyższe 
odszkodowanie. 

Rodzina dr Stisskinda nic nie wiedziała o tych 
jego transakcjach ani o weksiach. Dr Süsskind po- 


obcych 


padi z powodu tyon niepowodzeń w stan najwyż- 
szego rozdraźnienia 1 odebrał Bobie życie, Stan je- 
go majątku jest na ogół pomyślny, gdyż kamienica 


w Karlsbadzia warta. jest około milion koron, po- |epizod ten przypłacił król życiem. 


zatem posiadał dr Süsskind połowę wielkiej kamie- 
nicy przy ul. Grodzkiej w Krakowie. 

Aresztowany „architekt“ Röderer Kręcił się w 
zeszłym roku także po Krakowie, ale na szczęście 
nie udało się mu na krakowskim gruncie Żadne 
„przedsiębiorstwo. a 

Dla ubogich sierót. Sekcya miejska, ezuwająca 
nad krakowskimi zakładami dobroczynnymi, posta- 
nowiła przenieść bezdomne Bieroty, pozostające do- 
tychczas w zakładzie brata Alberta, do willi hr. 
Lasockich w Dębnikach, nabytej « niedawno przez 
gminę m. Krakowa wraz z przyległym parkiem i 
gruntami. Dzieci znajdą pomieszczenie w willi; — 
osobno chłopcy, osobno dziewczęta; będą też mogły 
korzystać z pewnej przestrzeni oddzielonego ogro- 
da, gdzie zajmą się odpowiedniemi robotami ręcz- 
nemi i uprawą roślin. , i 

Losowanie ławy. przysięgłych w  Krawowie na 
wrześniowe rokli w tu.ejszym: trybunale przysię- 
głych odbędzie się dnia, 1 sierpnia w prężgdycei 
sądu karnego, 

Sprzeniewierzenie. Aresztowano w Krakowie 
50-letniego Antoniego S., obwinionego o sprzenie- 
wierzenie kwoty 1000 K na szkodę Peaga akiey 
budowlanego p. D. 

Lokatorzy kamienicy l. 71 La | duaogórzkach 
zwracają się za naszem pośrednictwem z prośbą 
do magistratu, aby magistrat zajął się zbadaniem 
niemożliwych stosunków hygienicznych w tej ka- 
mienicy. Panuje tam brud i smród, po studni cho- 
dzą kury, gęsi i kaczki, zanieczyszczając wodę. — 
Czegoś podotnego w Krakowie być już chyba nie 
powinno! 

Podrożenie cukru. Z Pragi telegrafnją: Z po- 
wodu posuchy w Niemezech środkowych i Czechach 
targ cukrowy wykazuje ogromną haussę. Ceny po- 
szły w górę o 1 K 10 hal. 

Nowa szuka Ncwaczyńskiegu. Warszawski 
„Kuryer Poranny* donosi: Adolf Nowaczyński, au- 
tor „Kajetana Węgierskiego", dał do wystawienia 
teatrom warszawskim świeżo ukończoną komedyę 
historyczną p. t. „Cyganerya warszawska“, 
Jeszcze rzecz jest w rękopisie, a już w kołach lite- 
rackich wiele się o niej mówi. (Ci, którzy ją czy- 
tali, utrzymują, że rokuja ona jeszcze większe po- 
wodzenie, niż poprzednie sztuki antora „Smoczego 
gniazda”, gdyż została napisana bodaj z większym 
od tamtych temperamentem, połyskuje dowcipem 
i panuje w niej daży ruch. Nie bawiąc się w pro- 
roctwa. można w każdym razie przewidywać na 
podstawie dotychczasowej twórczości Nowaczyńskie- 
go, że „Cyganerya warszawska* da nam wrażenie 
artystyczne przedniego gatunku. Zwłaszcza, że 
w „Cyganeryi* wystąpią dwaj najznakomitsi arty- 
ści polscy: Kamiński i Frenkiel, . - 

100 domów spalonych od słoniny. Z Księża 
w księstwie Poznańskiem donoszą: We wsi Chwal- 
kowo wybuchł onegdaj wielki pożar, spowodowany, 
jak się okazuje, przez nieostrożność. Pewna kobie- 
ta Bmarzyła sioninę, która się zapaliła na patelni, 
Chcąc ratować mieszkanie, wylała oknem pałący 
się tłuszcz, od którego powstał pożar. Spaliło się 
około 100 zabudowań i wiele drobiu, Niejaka pani 
Grandowicz, która bawiła u swej kuzynki w Chwał- 
kowłe z wizytą, wyratowała z narażeniem własne- 
go życia z jednego z palących się domów dwoje 
dzieci, jedno kwartalne, drugie 4-letnie. Poparzyła 
się przytem na twarzy i rękach tak niebezpiecz- 
uie, że jest obłożnie chorą. Ojciec dzieci uratowa- 
nych przez panią @. pracuje w Westfalii, 

Pijaństwo w dawnych wiekach. W 7, 8i9 
stuleciu było pijaństwo tak rozpowszechnione, że 
musiano wydać specyalny ukaz dla sędziów, aby 
w zupełnie trzeźwym stanie przychodzili na posie- 
dzenia sądowe. W 10 wieku, pisze Luigina Dame- 
ri w „Eco del Verbano*, ogarnęło pijaństwo wszyst: 
kie sfery; o szlachcie dańskiej kursowało przysło- 
wie, że pije bez przestanku dzień i moc. Z jaką 


„energią” nprawlano kult Bachusa, wynika jasno 
z tragicznego wypadku, jaki w tym czasie miał 
miejsce na dworze króla angielskiego Edwarda I; 
Wedłiz zwy- 
czaju „uwięńczano* każdą uroczystość pijatyką; 
tak też się stało w święto św. Augustyna, aposto- 
ła i patrona Anglików. Dworzavie i szlachta — mię: 
dzy innymi i znakomici dypl: maci — podochocili 
się do tego stopnia, że wcale nie zauważyli, jak 
król wszedł niespodzianie w zatarg ze złodziejem, 
htóry skrycie dostał się do komnaty; że zaś tege a 
nie zauważyli, nie mogli mu nadbiec z pomocą, 
gdy został napadnięty, W;trzeźwiawszy dnia na: 
stępnego, zrobili okropne spostrzeżenie: król został 
przez złodzieja zamordowany; trup jego leżał na 
podłodze sali godowej. — I jeszcze jedno charakte: 
rystyczne zdarzenie. GJy w r. 1398 cesarz nier 
miecki Wacław gościł na dworze Karola VI, króla 
Francyi, do tego stopnia dnia pewnego się upił 
że nie mógł być obecnym na bankiecie, który na 
jego cześć wyprawiono. 5 3 


Zmarli: 

Dr Adam Karczewski, uaczeiny lekarz zm 
kładu leczniczega w Kowanówku pod Obornikami 
w Ks. Poznańskiem, zmarł dnia 21 b. m, prze» 
żywszy lat 39. : 


W łodzi motorowej przez Alcykę, 


Oficer niemiecki, Graetz, który raz już pcdróżo» 
wał po Afryce w samochodzie, teraz chce ją prze- 
być w całej szerokości — łodzią motorową. 

Czy podróż ;ta ma jaki związek z apetytami 
Niemiec na” Kongo, o tem wie tylko urząd do 
spraw zagranicznych w Berlinie. 

W każdym razie podróż jest śmiała i odbedzie 
się jak następuje: 

' Graetz wsiądzie w łódź motorową, specyalnie do 

tej podróży przygotowaną, u ujścia rzeki |Chind” 
(Afryka wschodnia, posiadłość Portugalii). Rzek 
Chinde dostanie się do rzeki Zambezi, potem poje 
dzie w górę jej dopływu Szire do jeziora Nyassa 
przepłynie je w kierunku północnym do Karongi, 
stamtąd uda się do jeziora Tanganajka aż do stas 
cyi angielskiej Fife, a potem na tajemnicze jeziora 
Banguela. 

O tem jeziorze murzyni opowiadają bajki i cuda. 
Mają tam się znajdować olbrzymy świata zwierzę- 
cego, nigdzie już nie spotykane, o wiele większe 
od słoni i żyraf, dalej węże morskie, źródła, gorą 
ca, wichry trujące i t. p. Zaden Earopejczyk po. 
dobno nie był tam jeszcze nigdy, tymczasem utrzy. 
muje się pogłoska, że w Benguela ma istnieć po 
tężny, nieznany zwierz — słoń wodny. 

Z tego zaczarowanego jeziora Graetz przejedzie 
do rzeki Kongo, po której dopłynie aż do jej uj: 
ścia do Atlantyku. L 

Łódź motorowa Graetza jest długa na 820 me: 
trów, szeroka na 165, a zanurza się na 30 cen 
tymetrów. Porusza ją motor naftowy o sile 5 Ko- 
ni z szybkością 15 kilometrów na godzinę. — 
W tyle łodzi jest pomieszczenie do spania dla 
trzech Europejczyków. 

Na takiej łodzi tradno byłoby przewozić wszyst» 
kie przybory wyprawy. Na stacyach etapowych bę: 
dą ją oczekiwały składy żywności, nafta, iekar 
stwa, amunicya, pray bdin foto- 1 kinematograficzne 
i t. d, 

Wyprawa będzie, jak widzimy, bardzo kosztow= 
na, otoczona daleko idącą opieką. oe 
C 


_ Odpowiedzialny redaktor i wydawca: ` 
-Michat Komopiński, 


W Karisbadzie 


ordynuje, jak dawniej, 3396 13 


Dr MICHAŁ SLIWINSKI 


Muhlibrunnstrasse „Kónig von Preussen“. 
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gęś?” Bardzo wielka ilość "Ry 
ŚP osób polepszyła swaje zdrowie 4 
i takowe utraymuje przez używanie 


4/PIGULEK PRZECZYSZCZAJACYCH 
ś D=GAUVIRA 
do użycia. Czyszcząc krew, daje się 


znych jakoto : 
Koi N zanik pokarmu u kobiet, 


à wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, złem Á 
© trawieniu i powolnem funkcyonowaniu żołądka. 4 


$ PIGUŁKI CAUVIN rądo nabycia we 
Wà wszystkich większych aptekach świata, 

; w PARYŻU : 

Foisbourg Saint-Denis, 147 „gą 


Kapelusze damskie 


najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon 


=S JOZEFA KARMANSKA 


KRAKOW, UL. SZEWSKA 10, II p. 


W wielkim wyborze kapelusze żałobne, 


Płaę Szczepański L 2 (dom własny), — Telefon 1-334. 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, ora% sprowadzania zwłok se wszęstkio 


kisjów europejskich, 


W Krakowie jedyny, który posiada własny wyrób trumien. 
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oncordia* 


4877 


bielska, ulica Karmelicka 14, 


parter, oficyna. 
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wiatowej w Bochni. 


2) obywatelstwo austryackie; 


3) ukończone studya prawnicze z 3 e- 
gzaminami państwowemi lub dokto- 
ratem z praw (pierwszeństwo mieć 
będą kompetenci, którzy się wykażą 


praktyką administracyjną); 


174 81 0 


po 200 koron. 


działu powiatowego w Bochni. 


11 1710 | 
Bochnia dnia 3 lipca 1911, 


238 10 0 


5200 3 3 


łęszenie konkur. 


Wydział Rady powiatowej bocheń- 
skiej rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę koneepisty przy Radzie po- 


Warunki otrzymania posady Są: 
1) nie przekroczony 40 rok życia; 


znajomość języka polskiego i niemie- 
ckiego w słowie i piśmie. Ponieważ 
- z posadą tą połączony będzie obo- 
wiązek lustrowania majątków gmin- 
nych, przeto kompetenci winni nadto 
albo się wykazać egzaminem z ra- 
chunkowości ‘państwowej, bądź też 
zobowiązać się w podaniu do złoże- 
nia egzaminu tego do 6 miesięcy; 

do posady tej, obecnie prowizorycznej, 
przywiązana jest płaca 2000 koron, 
po roku może nastąpić stabilizacya 
wraz z przyznaniem dodatku akty- 
walnego 400 koron i prawem do po- 
boru pięciu dodatków 6 din 


Tytułem zwrotu kosztów podret be- 
dzie przyznawane kilometrowe po 40 hal., 
oraz dyety 6 kor. 40 hal. za 1 dzień. 

Podania wnosić należy do dmia 1 
sierpnia b. r. do kancelaryi Wy- 


w Krakowie san. z : Sukiennice d. 1 


(od strony pomnika Mickiewicza). 


myzka R Wyreby de uap Bożcielnago. 
Mrawieczyznę 


damską i bieliznę nową przyjmuje i sa- 
ma wykonuje niedrogo. Wiktorya Pod- 


+ 


10 10 
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Założony W t. 1873 


RE lakal artystyczne teienani 


BRACI TREVBECKICH 


A kraków, ul, Rakowieka 7, tel. 482 


wykonuje groboweci pomniki, tak w miejscu jak 

na prowincyi, oraz poleca wielki wybór pomni- 

ków gotowych z piaskowca, marmuru i granita 
161 93 300 


Myyieniczne kolacye jarszie: 


Pierożki, kluseczki, mleko kwaśńe z iodn z ziem- 
niaczkami lub z kaszą, jarzynki, opiekanki jar- 
skie. potrawy jajeczne i legaminy słodkie; 

Śniadania od godziny 7 rano: Kawa, her- 
bata, mleko, kakao, jaja — kompletne śniada= 
nia szwajcarskie. — Podwieczorki od godziny 4 

poleca i 
Kuchnia Jarska „Przyroda“ 

Kraków, ul, św. Krzyża 1. 7 (róg Mikułajskiej). 
Czytelnia pism obficie zaupatrzona. 183 24 0 


ki! 
Suł6SZOWA ; ilkanaście kroków od 


Zamku w Pieskowej Ska- 
le. Całodzienne utrzymanie 1 rb, pokoje od 
40 kop. Inż. Szukalska, Poczta Pieskowa Skała 

5377 4 8 


Dobrej konduity, miejscowy 
praktykant biurowy 


w wieku około lat 18, przyjęty. zostanie zaraz 
w hurtownym składzie papieru K. Angelusa, 
ul. św. Marka 19. Zgłoszenia osobiste. 5487 3 3 
—"=LLenonn o 


kiarya Nowakowska 
akuszerka 
mieszka obecnie Krowsderska 24. 


Stawia bańki. * 5491 2 3 
świeżą, owczą wysyła w 5 kg 


Bryndzę paczkach za 7 K, 50 h. opła: 


tnie, do każdej poczty za pobraniem Jan Rar- 
naś, Szepes-Ofalu (Węgry). ` - 5025 23 24 


prawy 


Dom bankowy poszukuje 


Buchaltera 


Zgłoszenia tylko listowne z podaniem 
dokładn. warunków pod L. W. przyj. 
przyjmuje Administracya „Nowej Res 
formy“. 192 21 0 


Rządca drukarni LG K. Górski 


